134 Przewidywania


Analizując stan aktualny Sieci w Kraju i na całym globie (stanowiło to przedmiot poprzednich odcinków Szkoły), warto zwrócić uwagę na kierunek, w jakim zmierza  nowe medium jakim jest Internet.  Wymowną miarą tej oceny jest załączona tabela. Ukazuje ona znaczący wzrost liczby użytkowników Internetu w wielu państwach na świecie.


Wróćmy jednak do podstaw, którymi są niewątpliwie narzędzia umożliwiające korzystanie z Sieci. Są nimi produkty zaawansowanej technologii wszechobecnych  układów elektronicznych. Stanowią one o możliwościach komputerów – dotychczas głównego pośrednika pomiędzy realnym, a wirtualnym światem. Układy te są także integralnymi częściami coraz większej liczby urządzeń codziennego użytku - lodówek, pralek, odbiorników radiowych i telewizyjnych, a nawet ubrań (są to tak zwane ubieralne komputery). 

Badacze ze znanej firmy Forrester przewidują, iż następna fala innowacji technologicznych, nazywana „X Internet” będzie charakteryzowała się „rozległością i wykonywalnością”. WWW, które dzisiaj znamy, przestanie istnieć
. 

Współczesna Sieć, jej ogromny potencjał informacyjny i usługowy, przy swojej aktualnej funkcjonalności, jest bardzo odległa od możliwości jej pełnego wykorzystania przez przeciętną osobę. Sieć jest mało przyjazna, mało usłużna. Mimo powtarzanych zapewnień wymaga sporej wiedzy by skutecznie wykorzystać jej oferty. 

Przewiduje się, iż wspomniana zmiana zacznie być dostrzegana już w 2005 roku. Przejawiać się to będzie budowaniem „mostów” nad przepaścią potencjału technologii informacyjnych, możliwości Internetu, a realnym światem. Internet stanie się na tyle łatwy w wykorzystywaniu, iż przestaniemy  zauważać jego istnienie. Stanie się on naturalnym medium wspomagającym nasze życie - podobnie jak dzisiaj energia elektryczna, która jest oczywistym źródłem energii ogromnej liczby urządzeń w domu, w szkole, w pracy i na ulicy.


Następnie przewiduje się, nieco zatrważającą, perspektywę modyfikacji Internetu dotychczas wspomagającego komunikowanie się ludzi między sobą, na Internet służący do komunikowania się urządzeń między sobą bez udziału człowieka. O wspomnianej rozległości Internetu stanowić będzie znacznie większa liczba elementów realnego świata, które połączy wszechobecna Sieć. Głównym motorem owych zmian będzie niezmiennie zarabianie pieniędzy - prowadzenie coraz lepiej i skuteczniej dużych i małych interesów.  


Na przykład przemysł chemiczny uzbrojony w inteligentne miniaturowe czujniki, sprzężone niewidzialną siecią, instalowane wszędzie tam gdzie spodziewane są efekty działania jego produktów - w glebie, w ciele zwierząt, może nawet ludzi? Będzie mógł szybko oceniać skuteczność działania swoich produktów, a następnie szybko tak je modyfikować by spełniały one w coraz większym zakresie oczekiwania klientów. Podobnie czujniki, identyfikatory, umieszczone we wszelkich pojazdach, może także implanty w naszych ciałach, dzięki ich wzajemnemu porozumiewaniu się (przez Internet!) pozwolą tak sterować ruchem, by znacznie zredukować liczby wypadków drogowych.


Wspomniana cecha „wykonywalności” rozumiana jest przez ekspertów między innymi jako kolejny etap rozwoju Internetu, w którym informacje, podobnie jak naczynia jednorazowe, dzięki swojej strukturze będą jednorazowego użytku. Odsłuchanie utworu muzycznego zniszczy go, a przeczytana książka natychmiast „wyblaknie”. Skończą się kłopoty z prawami autorskimi. Prawdopodobnie w ślad za tymi technologiami pójdą hakerzy uzbrojeni w nowoczesny sprzęt - wydaje się jednak, że ich szanse będą szybko malały.


Dotychczas cała „inteligencja”, moc przetwarzania informacji zgromadzona jest głównie w potężnych maszynach świadczących usługi Internautom. Klient - Internauta ze swoim pecetem w dużej mierze jest biernym użytkownikiem tego co dostarczy serwer.  Także i w tym zakresie przewiduje się zmiany - zwiększanie aktywności klienta, jego bezpośredniego wpływu, na rodzaj i formę usług, jakie oferuje „serwer”. Idzie tu głównie o precyzyjne przekazywanie poleceń, pytań - zbliżoną do ludzkiej rozmowy „klienta” z „serwerem”.


Jednym z ważnych uwarunkowań osiągania zasygnalizowanych możliwości w pierwszej kolejności będzie zapewne przyspieszenie Internetu - udostępnienie takich kanałów transmisji informacji, by wędrujące po Sieci multimedialne informacje nie napotykały takich kłopotów jak my w godzinach szczytu jadąc do pracy.


Inny problem to finansowanie Sieci, która poza reklamą, prawdopodobnie będzie utrzymywana dzięki opłatom za informacje. Wiąże się to z kłopotem wnoszenia opłat (czasami liczonych ułamkami groszy). Wydaje się, iż problem ten wkrótce zostanie pokonany poprzez bezpośrednią łączność klient-jego bank-sprzedawca. Finanse to także determinant formuły przyszłych firm Internetowych, które skazane są na konsolidację i dywersyfikację swoich ofert - od udostępniania Internetu, przez typową komercję do serwisów informacyjnych i rozrywki (szeroko rozumianej) włącznie.

	
	1999
	2000
	Róznica

	Szwecja
	53
	65
	12

	Kanada
	56
	60
	4

	USA
	59
	59
	0

	Holandia
	40
	57
	17

	Szwajcaria
	45
	51
	6

	Australia
	48
	54
	6

	Finlandia
	44
	53
	9

	Singapur
	33
	46
	13

	Płd. Korea
	31
	45
	14

	UK
	33
	35
	2

	Niemcy
	29
	37
	8

	Belgia
	28
	36
	8

	Meksyk
	27
	33
	6

	Hong Kong
	35
	34
	-1

	Taiwan
	29
	35
	6

	Francja
	22
	30
	8

	Japonia
	33
	33
	0

	Malazja
	23
	26
	3

	Włochy
	16
	28
	12
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